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1 Grudnia

Bnlla z d S^Śrńdńia roku Wcielenia PAŃSKIEGO
1RSA .  Pańieztwa Swego lOgo, J e g o  Ś w i ą t o b l i w o ś ć
O io tV  ś fv  PłM  I X  P ap ież , w Rzymie u S g o  P io t r a ,  
O ic ib c  Sty p 0ezecia BOGA-RODZ1CY, po w ag ą
s 3 f l o m 5 o ą  Ra Świętą Tajemoicę Wiary JEZUSA 
rnnY S T U S A  objawionej? przez Kościół Sty A p o s t o ł -  
sk i R z y m s k o - K a t o l i c k i  naoczaną, uznał i ogłosił. Ode- 
zwa z doia 8 Listopada r. 1855, JW . JX. Anton.-Mel- 
c h £ r  Fijałkow ski, Bisknp HermopoMańskt Suffra- 
s a n  i Proboszcz Katedry Płockiej, Wikerjusz Kapitular- 
S  I Administrator Archi-DyecezjiW arszaw skiej do

laną była, przy odgłosie wszystkich dzwonów Kościel- 
nvch przez godzinę. Czytanie tej Odezwy poprzedzi od- 
gniewanie H y m n u  V e n t  C r e a t o r .  Uroczystość Niepo­
kalanego Poczęcia N. M ARJI P A N N Y  w r. b„ we wszy­
stkich Kościołach będzie odprawioną przy Wystawieniu 
N. SAKRAMENTU raoo i po południu, z Processjami; 
do Nieszporach zaś nastąpi odśpiewanie Litanji o N aj­
św iętszej M ARJI P A N N IE ,}  Modlitwy P o d i o m  o-
bronę. H ym o dziękc*yony Śgo Am brożego Ts  DEubA 
iaudamut z Modlitwą DEUS cujus mitericordiaenon  
est numerus, obchód ten uroczysty i świetny na Chwa- 
* !  ROG A  i MARJI zakończy. (O ile nam wiadomo,

1 iu 8ro G rudn ia , w spom niona Bulla  P a p ie z k a , i 
w  in n y ch  D yecezjach k ra ju  tutejszego, o g ło szo n ą  będzie).

Z N a j w y ż s z e g o  JEGO CESARSKIEJ MOŚCI Rożka­
mi 17 <291 Listopada, jako w rocznicę dnia, w którym 
roznoczął się w Królestwie Polakiem rokosz, przytłu­
miony szczęśliwie, miała miejsce parada wojskowa, 
w które j wzięła udział cała załoga W arszaw  tk a , oraz od­
prawione zostało Nabożeństwo na placu Saskim  gdzie 
wzniesiono pomnik na cześć poległych,pozostałych, wier­
nymi swej powinności; poczem odpraw,one zostało Na- 
E s t w o  żałobne, za spoczywających wBoguCESA- 
DOZenSlwo iCESARZEWICZA KONSTANTEGO

p * o U g l,cb .» d .-> L i« o p : 1 8 3 0 ,., 
K z v  wiernymi pozostali swej powinności Nabozen- 
stw o o Jra w io u e  zostało przez Najprzewielebmejszego 
A rsenjusza  Arcy-Kiskupa Warszawskiego i Nowogeor- 
newskiego, wassystencji wszystkiego w Warszawie 
znajdującego się Duchowieństwa Prawos awoego; przy- 
czem obecnymi byli Urzędnicy|tak.wojskowi jak i cy­
w ilni, W urzędy pełniący. W liczbie wojsk, które brały 
udział w paradzie, znajdowała się I36a drużyna m ilicji 
Jarosławskiej- (Gaz: Rzą:).

Przez Dyplom y C esarsk ie  z doi 3 i 15go Październi. 
fea  N a jh i ło ś C I W I E J  m ianowani zostali Kawalerami Or­
deru Śgo SrANiSŁkWA klassy I; Komendant

Jotro, Śtej Bibjanny P. M.

Jenerał-M ajor Titow 1, i pełniący obowiązki Jenerała 
Deżarnego Armji Południowej, Jenerał-Major Czer­
w iński.

Wyjechali z W arszaw y, JJW W .: Jenerał Piecho­
ty, Senator Obruozew, do Siedlec; i Jenerał-M ajor 
Świty JEGO CESARSKIEJ MOŚCI, Żukow ski, do 
Wioch.

Jedna z dostojnych Czytelniczek naszych, nadsyłając 
do R edakcji K urjera  trzy koszulki dla sierotek w Za­
kładzie Śgo W i n c e n t e g o  a  Paulo, nadesłała także i a r­
tykuł, który ze względu na szacunek dla szanownej A u­
torki, i piękne myśli w tymże artykule zawarte, poczy­
tujemy sobie za miły obowiązek, dosłownie zamie­
ścić :— »Z prawdziwą pociechą spoglądałam w roku ze­
szłym ku jesieni, na grono młodych dziewie, zajętych 
pilnie szyciem odzienia ciepłego, mianowicie: k a fta ­
nów, spódniczek, czapek watownych, a to w darze dla 
przyciśniętych nędzą i zimnem, tak dolegliwem, nawet 
dla mniej biednych. Postanowiłam więc wspomnieć o 
tern w piśmie, a mianowicie tak apowszechnionem i 
wziętem jak K urjerW arszaw ski, i przekonana, ze ka­
żda z Czytelniczek osłucha głosu serca i pójdzie za 
przykładem owych zacnych Panien, zajętych już pewnie 
podobną robotą. Każda za własną pracę przyodziać mo­
że jednego biednego, i wszyscy biedni odziani będą.^ i 
BÓG pobłogosławi wszystkim, a łzy niedoli, zamienią 
się w łzy dziękczynne, w modlitwę, która Niebiosa 
przebije I do BOGA trafi. ON w dobroci nigdy nie­
przebrany, oddali od nas głód, mór i plagi. Ziemia obfi­
tym okryją się plonem. Do chat, do domów, do pała­
ców, śmierć uie tak często zapuka; prawdziwe szczęście 
wszędzie zamięszka. Szczęśliwe to były czasy, gdy C ór­
ki obok Matek cnotliwych wzrastały w pobożności, 
nie przywiązując tak wiele jak dziś, do mody wykwia- 
tnej, strojów zbytkowych i uciech światowych. Szczę­
śliwsze one były nam ałem  przestawając, szczęśliwsi 
ich mężowie, szczęśliwe ich pokolenie. BÓG z niemi 
przebywał a od nas jakby się usunął. Ale OJCZE m i­
łosierdzia! zwróć się ku nam, wstąp w nasze serca, za­
władnij niemi, zamieszkaj w nich na wieki. Daj o PA ­
NIE by wszystkie Matki pełne Wiary, nadziei, miłości 
i bojaźoi BOŻEJ, stały się dla Córek wzorem Zon, 
Matek i Obywatelek Chrześcjańskich. Spraw, byśmy 
wszystkie szukały szczęścia nie w marnych i czczych 
rozkoszach świata, ale w dopełnieniu obowiązków, 
■w uczynkach miłosiernych. Na uproszenie więc takiej 
łaski u BOGA, przychodźmy czyunie w pomoc cierpią, 
cej ludzkości. Spieszmy z przysposobieniem dla sióstr, 
dla braci naszych pokarmu, drzewa, odzienia na tę ostrę 
porę roku, a same w ciągu karnawału na skrom niej­
szym poprzestańmy stroju. Z rozpoczęciem Adwentu, 
w Wigilję Święta BOGA-RODZICIELŁI, padnijmy 
wszystkie na kolana, odmówmy pobożnie Nowennc do 
N, PANNY, Pośredniczki ̂ naszej. MARJA zawsze goto­
wa przyczynić się za nam i;

» Nawróćmy się, już 
BOS Wielki wzywa nas." —



1622

Prokurator Królewski p rzy  Trybunale Cywilnym  
Gub: W arszaw skiej w W arszaw ie .— Podaje do wiado­
mości, że Marcin K w iatuszyński, Komornik przy S ą ­
dzie Vo\s.:0^:Orlowskiego, po wystawienia nowej bencji, 
w y k o n y  waoie obowiązków, urzędowi jego właściwych, 
ma sobie dozwolone.— A .Sadkow ski.

M arja -Ju l ja  z Dembińskich Jaroszewska, Wdowa po 
b. K o m issa rzu T ex o w y m  m. W arszawy, w wieku lat 60, 
po długiej i ciężkiej chorobie, opatrzona ŚŚ. SAK RA­
MENTAMI, wczoraj zeszła z tego świata. Pogrążeui 
w smutku: Córki,  nieobecny Syn, Zięciowie i Wnuki, 
zapraszają Krewnych, Przyjaciół i Znajomych, na ex- 
portację  zw łok ,  jutro o godz: 3ciej po południu, z K o ­
ścioła Sgo K arola Boromeusza, na smętarz Powązko­
w sk i odbyć się m ającą .

Ju tro  o godz: lOej z rana, odbędą się wybory Człon­
ków, Radę Gospodarczą Archi-Konfraternji Litera­
ckiej, w r. 1855/6, stanowić mającą; o czem, Senjoro- 
wie, wszystkich Członków tejże Archi-Konfraternji 
zawiadamiają.

Dnia 13 b. m., odbył się w Niemojkach, w Kościele 
Parafji W oznickiej, związek małżeński, pobłogosławio­
ny przez miejscowego Proboszcza, a zawarty przez W. 
Bronisława Podczaskiego, Dziedzica dóbr Klimczyce, 
w Gub: Lubelskiej; z Panną Franciszką Katerlowną, 
Córką J JW W . Józefy z Kuczyńskich i Franciszka Mał- 
żoków Katerlow, Dziedziców dóbr W oźnik, w tejże Gu- 
bernji położonych, a W nuczką zmarłej ś. p. Cześniko- 
wej K uczyńskiej. Gprócz licznego grona Rodziny i 
P rzy jac ió ł  domu, tych dwóch zacnych i łączących się 
z sobą Rodzin, znajdował się Da tym obrzędzie i P ra ­
dziad Pana Młodego, JW . Ludwik Bonieoki, Dziedzic 
dóbr Żaliw ia , łącząc z rodzicielsbiem i swoje także b ło ­
gosławieństwo, dla młodej i nadobnej Pary prawunko* 
wskiej.  Trzy doi z rzędu upłynęło  na wyprawionych 
z całą wystawuością i starodawną gościnnością, godacb, 
w domu szanownych Nowo-zamężnej Rodziców, a na­
stępnie dwa dni jeszcze poświęcono na obchód przeuo- 
sin młodej Pary w dobrach Nowożeńca w Klimczycach. 
Do 60ciu osób, przyjęło udział w tych weselnych go­
dach, zakończonych obchodem imienin jednego z Człon­
ków Rodziny, a każdy z obecnych, unosząc z sobą mi­
łe  wspomnienie tyeh chwil, ponowił niejednokrotne ży­
czenia najszczęśliwszego małżeńskiego pożycia dla tej, 
tak dobranej pod każdym względem, i kochanej od wszy­
stkich Pary . A chociaż zbrakło na owych godach nieje­
dnego jeszcze z prawdziwych ich Przyjaciół,  zatrzyma­
nego bieprzewidziaoemi okolicznościami w domu, i ten 
także choć w dali podzielał to szczere i prawdziwe ży­
czenie wszystkich, jak podzielał i szczęście N ow o­
żeńców.

O statnie chwile Kopernika, obrazek drarhatyczny, 
przso \7acława Szymanowskiego, wyszedł z druku, i 
**» jdujs się do nabycia we wszystkich Xięgaruiacb 
^  ̂ a za w sk ich .

Dziś o godz: 3  m. 34 wieczorem ostatnia kw adra, 
a  * p ' ą  jak w Grudniu, będziemy doleli i mroźno i 
śnieżno.

W  tyob dniach słyszeliśmy znowu kilfch nowych 
kom pozycji P. Tuszyńskiego, k tóre ’w ykonane by ły  
przez O rkiestry  tutejsza i ^T ea trze  Rozmaitości, to jest 
W ałco p. 1: Vt6 L m n s  Brader, Josepha Quadrille}

wkrótce także d s d z ą  n a m  się słyszeć p rz e z 'o rk ie s t ry : 
Galop Dampf, Maschinen, R ejss Galop, i Adam  
mazur.

Ogłoszono ta xę  chleba i  mięsa na miesiąc Grudzień  
r .b . :  a )  Bułki mątowej funt,  kop. 12; bułka za l 1/* 
kop:, ma ważyć zołol: 12; b) strucli mątowej fan t  
kop. 12; c )  bułki z pośledniejszej m ą k i ,  funt k o p .5 l/z, 
bułka za l T/z  kop:, ma ważyć zołot: 21; bułka za 1 kop:; 
ma ważyć zołot: 18; d )  strucli z takiejże mąki funt 
k .  e)  chleba stołowego z takiejże mąki funt, kop. 
51/*- Chleba żytniego pytlowego, oraz z m ą k i  Młyna 
Parowego, funt kop. 41/*; chleba razowego funt, kop- 
3. —  Mięsa wołowego funt kop. 6^/2; krowiego lub 
z bukatów funt kop. 6; za polędwicy funt kop. 13; wie­
przowiny ze sk ó rą  funt kop. S'/a; schabu funt kop. I 1/2? 
baraniny funt kop: 6 .

Ma honor podać do wiadomości powszechnej, że taxa 
chleba pytlowego,przezTowarzystwoDob: dla biednych i  
niezamożnych mieszkańców m. W arszaw y  wypiekane­
go, za czas od dnia 19 Listopada (1 Grudnia) do 3 (15) 
Grudnia r .b . ,  ustanowioną została na kop: 3'/2 za funt, 
czyli o kopiejkę srebrem niżej taxy przez Magistrat 
m. W arszaw y  na miesiąc Grudzień r. b. ustanowionej. 
Niemniej, że z dniem 21 Listop: (3 Grud:) r. b., przy 
dalszem kontynuowaniu sprzedaży chleba w gmachu 
Towarzystwa Dobroczynności przy ulicy B ednarskiej, 
otworzoną zostanie druga  sprzedaż w Domu Sierot 
przy ulicy Nowy-Świat pod Nr 1282, dla mieszkańców 
Cyrkułu IX  i X  m. W arszaw y, która trwać będzie co­
dziennie od godziny 7ej do 9 ej z rana ,  nie w yłącza jąc  
Świąt aoi Niedzieli. P rag n ący  zatem z dobrodziejstwa 
tego korzystać, zechcą się wcześuiej zgłosić do Opieku­
nów Cyrkułowych, dla pozysksnia przepisanych kwali­
fikacji. —  Prezes Administracji Ogólnej, Seweryn H r:  
Uruski. Członek Sekretarz, J. Gebhardt.

Nakładem Xięgarni i składu nót Bernsteina, przy 
ulicy Miodowej N° 483, wyszedł w dalszym ciągu ze 
Skarbca salonowych śpiewów , Nr 5, obejmujący śpiew 
p. t: Dwa Serca, z muzyką Stefana Arnaud  i słowami 
J. Chęcińskiego. Exem plars ozdobiony piękną ryciną 
kredową, kosztuje kop: sr: 20. Nr 6ty obejmować bę­
dzie jeden z piękniejszych śpiewów naszego ziomka 
Karassowskiego , p. t: Ż yczen ia .—  Nakładem tejże 
Xięgarni, wyszła nowa polka-tremblaote, p. t: Dzień  
dobry, przez Sznabla, i powszeczuie uznaną została za 
jedną z najpiękniejszych polek. Jest do nabycia we 
wszystkich składach nót w W arszawie  jako też i na 
prowincji, no kop: 15.

Z duiem dzisiejszym, pod Nr 445, na Krakowskiem- 
Przedm ieściu, wprost odwachu, otwarty został Handel 
Galanteryjny, pod firmą Genelli et Comp:, Właściciele 
onegoż przez najwyszukeńszy dobór towarów, mierność 
cen i rozmaitość artykułów, spodziewają się zasłużyć 
na względy Publiczności.

Wczoraj w Teatrze Rozmaitości, przywołani zostali: 
po Kom: Honor i  Pieniądze, Pani Ziem ińska, Panna 
Łapińska, oraz PP. Królikowski i Rychter  po 2-kroć,. 
i Chęciński.

K urs wczorajszy: pól-im perjaly  żądają rs. 5 kop:
56, dają rs. 5 t o p :  55; za obligi Skarbowe  oprócz ku ­
ponu, żądają rs. 80  kop: 331/2* wartość kuponu kop: 
66*/®j ta  H*ly nastawne Ulgo Okresu oprócz kuponu,
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żądają rs.  15 kop: 24, wartość kopano kop: 26T/ 3; za 
nową Rossyjską  pożyczkę z roku 1854 oprócz kuponu, 
żądają rs. 94 kop: 58, wartość kuponu kop:

A n g l ia . Londyn, 24go Listop:.—  Wychodźcy, po­
większaj części Irlandzcy, w liczbie 300, wrócili przed 
kilku dniami do Liverpool. Do kroku tego skłonił  ich 
brak roboty w Ameryce, oraz trudności strwiane na­
pływowi wielkiej emigracji Irlandzkiej  przez s t ro n n i­
ctwo Knownothingów. —  Lord Stanley, Alderley  i P. 
Baines b- Romissarze przy armji, otrzymali w gabine­
cie miejsca z prawem głosu. (St: Am:).

Poseł S a rd y ń sk i  otrzymał depeszę donoszącą, iż Rról 
'W iktor-Emanuel 29go b. m. opuści P aryż, następnego 
poranku stanie w Dover, i ztąd pociągiem nadzwyczaj­
nym uda się do Londynu.—  P. Fryderyk Peel, Podse­
kretarz Stanu w ministerstwie wojoy, podał się do dy- 
missji. (N. Pr: Ztg).

A u s t r ia .  Wiedeń, 26go Listop:. —  Gazetom tutej­
szym wzbroniono ogłaszać prostych domysłów, pod ty­
tułem : depesz telegraficznych.—  Hr: Chambord i Xię- 
żna Berry, bawiący obecnie w Frohsdorf, wkrótce wy- 
jeżdżają do Wenecji. —  Dziś odkryto uroczyście w Ko­
ściele tutejszym Minoritów, pomnik wzniesiony poecie 
włoskiemu, M etaitasio, przez jego ziomków. (Schl: 
Ztg).

Ogłoszono tu daws:o wproWedzttne w wykonanie p o ­
stanowienie, znoszące Uniwersytet w Ołomuńcu.—  Ko- 
missja mianowana przez Akademję Sauk W iedeńską , 
ma wydawać mało znane pismo, dotyczące Koncyljów 
Konstancsńskiegoi Bazylejskiego. (N. Pr: Ztg).

W anderer  w swej k o r re sp o o d ea c j i  e '4go L istopada 
donosi, iż Cesarz Francuzów  byłby dość skłoorlym do 
pokoju, gdyby nie był związanym przymierzem z An- 
glją . _L Co się tvczy pogłosek o pośrednictwie Króla 
Leopolda, Francja  mogłaby przyjąć propozycje pokoju 
przeciw woli Anglj* wtedy tylko, gdyby były poparte 
przez AńStrję i Niemcy. Podobno porozumienie tego 
fodzśju, było celem podróży PP. Prokesch-Osten, 
Beust i v. der P fordten  do Paryża. (J. de St. Pet:).

F r a n c ia . Paryż. 25 Listop:. —  Cesarz o t r z y m a ł  od 
Cessna marokańskiego  odpowiedź, na list uwierzytel- 
niaiący Vice-Hr: Conegliano, jako sprawującego intere- 
sa Frańcji w A lg ierze.—  Król Sardyński przybył ta  
nieco cierpiący, a tozpowodu niedawnego upadku wraz 
Z koniem. Monitor dodatkowo opisuje przyjęcie, ja- 
kiego ten Monarcha dozbsł w Lugdunie.—  Dnia 23go 
b.ro. przybył do M arsylji z Krymu  Jenerał Simpsón, 
i tegoż dnia w najściślejszero incognito, wraz z trżeiha 
Adjutaotami, udał się w dalszą drogę do Paryża. -  
Z dzienników, jeden tyIko Patrifi^ donosi, iż Nuueyusz 
A p o s t o l s k i , przedstawiał Królowi Sardyń tk tem u  Cia­
ło  dyplomatyczne. (Pr: St: Ant:).

Portugalski M inister robót publicznych i skarbu 
de Fontes, przyjechał do P o ry ła .—  Dnia 23go b. ro. 
zm arł w swym zamku Champlatreux, Mateusz-Ludwifc 
H r: Mole. Zasłabł on nagle przy stole, śród żywej j 
pełnej powabu rozmowy; m iał jednak tyle siły jeszcze 
ża pow stał, p rosił obaćoyćh gości, aby nie przeryw ali 
o b ia d u j  wsparty na swym zięciu, H ra: Laferte, udał 
się do swego gabinetu. Doszedłszy tam jednak oświad* 
w ył, że czuje blizkiskoD, i wkrótce też m odJącsię z $Wą

córką, oraz wnuczką, Xiężną Ayen, i błogosławiąc ich, 
wyzionął ducha. Należał on do starożytnej i sądowni­
czej rodziny francuzkiej, urodził się w Paryżu  1781 r. ,  
słażył za Napoleona I, w 1813 r.,  jako Grand-Juge, i 
Minister sprawiedliwości; za pierwszej restauracji usu­
nął  się, w 1815 został Parem Francji, a w 1817 Mini- 
sf re.1?  m arynarki.  W r. 1830, przyłączył się do Lu- 
dwika-FHipa, i przez lat 18 jego panowania, niejedno­
krotnie był Miuistrem. Po rewolucji 1848 r. s tauął na 
czele stronnictwa porządku, czyli tak zwanych burg- 
gralów, i pracował nad połączeniem Orle ani stów z le­
g itim is t ami, a po zamachu t  2  Grudnia, zupełnie usu ­
nął się z widowni politycznej, i żył w kole rodziny i 
przyjaciół. (N. P r: Zeit:).

Program  uroczystości dla Króla Sardyńskiego, jest 
następujący: jutro polowanie w Saint-Germain. obiad 
w Tuilerjaoh, a później zapewne widowisko Opery. 
We Wtorek przegląd wojsk; we Środę bal w ratuszu, 
na który rozesłano do 3 ,000 zaproszeń. _W Tuilerjach  
żadnego bslu nie będzie. Król we Czwartek wyjeżdża, 
i zapewne przez Francję  drogi z powrotem nie obierze. 
(Ind: Bel:).

Hiszpania. M adryt, 24 Listopada.—  Komissja p a r ­
lamentarna, oświadczyła się za swobodą handlową. __
Spokojuość panuje powszechna. —  Rząd powiększył 
korpus karabinjerów, dla zapobieżenia kontrabandzie 
szczególniej oa granicy Katalonji. (K .P r :  St: Anz:).

Niemcy. —  Cesarz Francuzów  własnoręcznym li­
stem zawiadomił Proboszcza Z eus  w Geiselhóring, niż­
szej Baw arji, swego towarzysza szkolnego, iż posyła 
mu 6 dział francuzkich, aby kazał z nich ulać dzwon 
50  cent: ważący, na pam iątkę razem spędzonej m łodo­
ści.—  W okolicy Bernburga, mnożą się fabryki cukru 
(Neue P r: Ztg),

P r u s y . Berlin, 28 Listopada.—  Xiążę P ruski wy­
jechał do W ejmaru. —  Przybył tu F r :  Liszt. Ma on 
dyrygować wykonaniem kilku swych Dajnowszych kom­
pozycji, przez jedno z stowarzyszeń muzykalnych Ber­
lińskich. —  Dwaj Urzędnicy tutejszego Poselstwa Tu­
reckiego, którzy chcieli się wpisać do Berlińskiego  ka­
syna dyplomatycznego, zostali przy ballotowauiu od­
rzuceni. (Schl: Ztg).

Król zapisał fundusz z 24 ,000  flor:, na utrzymanie 
grobów przodków swoicb, Hrabiów Hohenzollern, 
w odnowionym Kościele Klasztoru w Heilsbronn, we 
Frankonji. (Tyg: Pet:).

W ł o c h y .—  Z R zym u  donoszą, że administracja cy­
wilna tameczna ma uledz reorganizacji, i że wiele urzę­
dów przez świeckich obsadzonych będzie. —  Cholera 
w Parmie  ustała, lecz w Państwie R o ś c ie l n e m  ciągle 
grasuje. (Schl: Ztg).

Ze W sch o d u .— W iadom ości z Konstantynopola  aa 
detowahe 15  z. m. D. 13, 1 ,000 ludzi gw ardji fra n c u z ­
kiej, odpłynęło do kraju ; a 16go, tfaiał odpłynąć Adm i- 
fa ł Bruot i  flotą.—  Nieporozumienia pomiędzy Porta. 
a fco miss ją  m ającą koutrollow ać fundusze z pożyczki 
tureckiej, dotycbezas nie fcą załatw ione Da­
niela I, Xięoia Czarno g ó rji i Ber da, został wydruko­
wany w Neusatz. (Schl: Ztg).

Znana z swych podróży i opisów, L a d y  Emelina S tu ­
art-W ortley, zm arła d. 29go Października w Bejrucie. 
W Maju r. b., zwiedzając okolice Jerozolimy, złamała



oba nogę, i mimo to, udała się jeszcze z Bejrutu do 
Alepu, a następuje * powrotem przez Liban do Bejru­
tu . To w y s ile n ie  przy osłabienia przypłaciła życiem. 
(N. Pr: Ztg).

Podobno aresztowanie w Bukareście przez Austrja­
ków  Pułkownika Thiir, służącego w kontyngencie an- 
glo-tureekim, oraz zoieważenie Doktora, zostającego 
pod protekcją Francuzką, wywołały zażalenia ze stro­
ny tycb Mocarstw, które zazdrosnem okiem poczynają 
spoglądać na zajęcie Xięztw przez wojska Auitrjackie. 
(Ind: Belge).

Jazda Angielska nie będzie podobno zimować w Kon­
stantynopolu, lecz pozostanie w Krymie. Z tego powo­
du wyprawiono do Krymu i  Anglji stajnie żelazne. — 
Słychać, iż Ibrahim  Basza rekrutuje 3,000 ludzi w Czer- 
ka tsji.—  Pomiędzy Seraskierem W am /B aszą , a Jene­
rałem  Angielskim Williams, w Marsie, wybuchnęły 
nieporozumienia, w skutku których, pierwszy zostanie 
odwołany i zastąpiony przez Selim  Baszę. Ten ostatni, 
wyruszył z Trebizondy na czele kilko-tysięcznego od­
działa, dla dostawienia żywności załodze Karsu przed 
d. 20 Października; krąży jednak wieść, iż m usiał się 
wrócić do Erzerum. (Jour: de St. Pet:).

R o z m a i t o ś c i . —  Niezmierny wzrost ludności Londy­
nu, i coraz troduiejsza w skutku tego komunikacja we­
wnętrzna, spowodowały Parlament w Marcu r. b. do 
wyznaczenia komissji, któraby się zajęła zbadaniem 
rozmaitych ułatwień komunikacyjnych miejskich. Ro- 
missja ta wniosła potrzebę poprowadzenia nowych ulic 
p o p rz e c z n y c h , i n o w y c h  d ró g  za  o b rę b e m  m ia s ta , n o ­
wych mostów na Tamizie, i mostów wiszących po-nad 
domami, tudzież kolei żelaznyeb napowietrznych, aby 
tym sposobem otworzyć nowe drogi dla osób, które do 
pewnych punktów miasta udają się. Komissja ta obli­
czyła, że codziennie około 200,000 osób udaje się pie­
szo do City; parowcami przybywa tam dziennie około
15.000 osób, a liczne omnibusy 7;000 razy krążą dzien­
nie po City. W r. 1854, przybyło i odjechało w je­
dnym tylko dworcu kolei żelaznej przy Londonbridge
10.815.000 osób, to jest dwa razy tyle co w roku 1850. 
W  tym samym czasie wzrosła liczba osób na dworcu 
kolei południowo-zachodniej z 1,228,000 na 3,308,000, 
na kolei Shoreditch przybyło i odjechało w 1854 roku
2.143.000 osób; na dworcu kolei Liverpolskiej970,000 
osób; na wielkiej kolei północnej 1,400,000; na pół­
nocno-zachodniej 74,000, a na kolei miejskiej okrąża­
jącej miasto od północy 8,144,000 osób. —  Nad jedną 
z traktyeroi Warszawskich, można czytać następujący 
napis: »Tu dostanie obiady w każdym czasie.”

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
Bronikowski Fran: Ob: z Skrzeszewa nr 2673; Byszewski Sew: 

Ob: z Łaszkowa nr 625; Chełcbowski Teod: Oby: z Chelchów nr 
556; Doliński W oje: Ob: z Kembliny nr 881; Gołębiowski Ign: Dr 
z.Gub: Podolskiej nr 476; Kościja Hiacynt Oby: z Brześcia L it: nr 
625; Lasocki Józ: Oby: z Kiernozi nr 634; Łętowski Józ: Ob: z Sie­
dlec nr 2673; Micbajłow Filip Lekarz z Petersburga nr 613; Mią- 
czyńskl W ład: Oby: z Gub: Wołyńskiej nr 634; Olexinski Kazlm: 
Pałko: lnie: z Augustowa; Staniewicz Prapor: z Kowna nr 625-

koleją że la zn ą : Folman Mendel handl: z Krakowa 
nr 1797; Jaslikowskl Józ: Nanczyciel Akade: Duch: Rzymsko-Katol:

w  W arszawie z Prus nr 2766; Laśkiewlez Adolf Dr Medy: z Kra­
kowa nr 625; Ręklewski Stef: Naucz: Szkńł z Krakowa nr 365.

dom esiestial.
Dnia 30 z. m. po południa, przechodząc ulicą Senatorską i Ża­

bią za Żelazną Bramę, zgubioną została H O R Y  JJO N K W A  
z kw otą około rs. 20, między któremi b y ły : jeden 10-rnblowy, 
jeden 5 -rublowy, a reszta drobne papierki; o raz1/ ;  część Losu 4ej 
klassy Lot: KI: N r 3816. Sumienny Znalazca ze względu, £e to 
utrzymanie familji stanowiło, raczy oddać do Sklepiku W iktua­
łów  przy ulicy Senatorskiej pod N r 463, za pompą, za nagro­
dą stosowną.

S I E L A W Y  Augustowskie wyborowe, nadeszły d o ^  
_  Handlu W in i Korzeni, Piotra Kędzierzawskiego, przy uli- 
» c y  Długiej pod N r 587.

Rs. 25 NAGRODY.—  Kto da wiadomość o skradzionym Z E -  
HARH.U Lintruad, Ankier, złoty, k ry ty , z cyferblatem zło­
tym , na 19 kamieniach, N r 56,576, z fabryki Molinie, z łańcusz­
kiem także złotym. Wiadomość ma być udzieloną W łaścicielowi 
zegarka, w Cytadelli, do Sztabs-Kapitana Grewe.

Dnia dzisiejszego, HAWJORII świeżego zupeł-ńy 
n,e mało-solonego Astrachańskiego, nadszedł znaczny?* 

liB S a  transport do głównego Składu przy ulicy Senatorskiej™ 
5 w  domu W W . Piotrowskich, 3ci Sklep od rogu ulicy li) 
SjMiodowej.—  B. M iedw iednikew . pg

D. 3go b. m. to jest w Poniedziałek, o godz: lOej z rana, w  do­
mu pod Nrcru 526 przy ulicy Podwal, rozpoeznie się licytacja
OBUAllOW OLEJNYCH, z których niektóre orygina­
ły , pędzla Potera, Vomresmanna, Vieufeljusa i innych;— niemniej 
sprzedaż BIBLIOTEKI, i Szaf na xiążkl, po zmarłych małżon­
kach Jędrzej ewiczach pozostałych.

4) P o trz e b n y  je a t  I H Ł Ł  I I I U  ze wszystkie-)!
f  I S b k s I L  rekwizytami, w dobrym stanie. Mający ta-'*  
i  m m  to w y  zbł’cia> ze t°sl<’ si? zechce do Hotelu^ 
a  Drezdeńskiego pod Nr 1; w  razie zaś oieobecno-7
|)śc i żądającego, zostawić adres w  Kaucellarji Hoteln. (I
f f  1-gą- 'em - g  'S' 'S' S' S  S  S^S S  S  S  S  Q  

Dnia 28 z. m. zginęła SUCZKA z pod Nru 586 
lit: a, cała kasztanowata, kosmata. Ktoby takow ą 
znalazł, zechce ją  odprowadzić pod powyższy N r, 
przy ulicy Długiej, do Zegarmistrza, za nagrodą.

Dziś rano zimna stopni 1. Wczoraj w  południe ciepła stopni 3.
Dziś rano wysokość wody na W U le  stop 1, eall 11.
TEATR WIELKI. Dziś, Gizella. (Panna B agdanoff, przedsta­

wi główną rolę). Część Opery L u n a ty czka .—  Jutro, L u krec ja  
B o rd ija . W esele w  Ojcowie.

TEATR ROZMAITOŚCI. Jutro, T ym o teu sz i J a fe t. Flo- 
ry n a .

§5 Mam sobie za obowiązek zawiadomić Szano: Publiczność, źejS 
jSDziś i w dni następne, w domu W. Łagiewnickiego pod N. 4 6 3 ,§  
jgobokRatusza, przy ciąłej sprzedaży dobrze wystałego PIWA Jg 
^BAWARSKIEGO NA KUFLE, z Browaru PP. Haber-J 
Sjbusch, Schiele et Klawe, dostać można różnych POTRAW;S 
fcw  Niedzielę i Czwartek PL1RÓW; a w nadchodzący Ad-J 
2jweot, RYB; przyczem BILLARD nowo wyrestaurow any ig 
^w yregulow any. K w artet zaś P- Szulca będzie uprzyjemiaćg 
gjchwile wieczorne dwa razy na tydzień. —  W . A nders. &,

Przeniesioną została B A W A R J a  z Nawego-Światu, na 
ulicę Chmielną pod N r 1525, która była znana szano: Osobom, 
i które potrafiły być zadowolone; oraz przy rychłej nsłndze do­
stać można przekąsek: poreja Befsztyku kop: 20, Kotletów k. 20, 
Zrazów a la Nelson k. 20, polskich k. 15; zaś w  Niedzielę, W to­
rek  i Czwartek FLAKÓW porcja k. 7*/», przytsm Marynat z ryb, 
i różnych innych po kop: 15.' 1 rO E D yC U  I Q B j CU  * u j ł ,  l i ) .

W  Drnkarni Kur j«r > Waraz:.—  Wolno drukować, d. 20 Listopada ( i  Grudnia) 1655 r .—  Starszy Cenzor F . S o b ie sze tą ^k j.


